
R U S K I  I N W A L I D

Z a w a r c i e .  O głoszenie . W iadom ości K raiow e: z P eterzburga. K rólestw o Polskie: W ia ­
domości zagraniczne: Francyia.

O G Ł O S Z E N I E .

ii-7 1 l U K a l l & w  ięzyku Polskim, będzie w ychodzić  na  rok  następny  1818
w e  ug urząc zenia pom iesczonego ty lekroć w  niedaw no p rzesz ły ch  num erach  i w  d o -  
łączcn em  c o nic ogłoszeniu . Pozostaie nam prosić  szanow nych  czyte lników, aby  ieżeli 
raczą  zaS^ Zr^^1<̂ , na® s w o i m i  w zględy, co n ay rych ley  raczy li  się zg łaszać  i p rz e sy ła ć  
ad ressa  sw oie  do naybhzszych  od  siebie pocztam tów , albo do Drukarni w oienney  w Pe- 
Łerzburgu z p zy ączem em  na roczną p renum era tę  rubli ass: 40 na półroczną a3 . My z  
naszey  s 10 7 .  ^  . V  za w sze lką  akuratność , m am y za pow inność donieść, iż d o sz ło
d o  wiadomością f tom uetu nay w y zey  ustanow ionego  dnia 18 Sierpnia i 8 i 4 r o k u ,  że dozor­
cy poczt mek ory o e raw szy  gazetę, którą powinni w ed łu g  adressu  oddać k o m u  
należy, pozw ala ią  ley kom u innem u, a w ła śc ic ie l  na  tym  c ie rp i .  T ak o w e  nadużycie  
Przyzw oicie  ukaranem  zostanie , i m am y nadzieię, że nadal nigdzie się nie okaże; u p r a ­
szam y oraz każdego, aby  o dom ierzoney sobie podobney ze strony p o cz to w y ch  dozor­
ców nieprzyiem nosci co nay ry ch ley  donosi ł  pom ienionem u K om ite tow i.

W i A D O M 0 S C I  k r a j o w e .

* ^ e t e r z b u r g o, 6 L i s t o p a d a .

— z M oskwy odebrane wiadom ości donoszą, 
iż tak Cesarz Imść, iak  równie ca ła  Nayiaś- 
nieysza Rodzina w  zu p e łn e m  są  zdrow iu.
Nayiasnieysze Cesarzowe kilkakrotne d a w a ­
ł y  posłuchania znakomitym Moskiewskim

Dam om  — Ludność iaka iest teraz w  d a w -  
ney scolicy, przez d łu g i  czas n iew idzianą w  
n iey  by ła .  O byw atele  z nayod leg leyszych  
prow incy i  ziechali do M oskw y  z ca łem i ro­
dzinam i iedynie d la  w idzenia tak  dobrego, 
tak  łask aw eg o  M onarchy, którego m ądrość  
i sprawiedliw  ość sięgaiąc nayodda leńszych  
zakątów  obszernego Cesarstw a nape łn ia ią
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w d zięczn o śc ią  i  przywiązaniem  ku sobie  
serce każdego z poddanych , i budzą w  nim 
chęć  oglądania spraw cy s w o ie g o  sczęśc ia .  
Oby c h w i le  O y co w sk ich  le g o  rządów iak  
n a y d lu źey  tr w a ły !  

z  N o u r  w G u b e r n i i  K a u k a z k i e y ,  i 8  
W  r z eS n i  a .  .

„ S c z ę ś l iw y  dzień  rocznicy koronacyi N a y -  
m i ł o ś  c i w s z e g o  M o n a r c h y ,  obchodzony  b y ł  
i u nas z oznakami p ra w d z iw eg o  ukonten­
tow ania. Do dopełn ien ia  radości d w ó ch  ień- 
c ó w  z narodu naszego  od dawna zosta iących  
w  c iężk ich  w ięzach  n ie w o l i ,  odzyskali m i ią  
każdem u stw orzeniu  s w o b o d ę ,  a to w  dzień  
sam Korunacyi N.  C e s a r z a ,  to rest i 5 b . m. 
W  sk, tek m ądrych  środków przez z w ie r z ch ­
ność  tuteyszą p rzed sięw ziętych , C z e c ż e ń c y  
przym uszeni byli bez w sze lk ich  op łat u w o l ­
nić  tych n ie sczęś l iw y ch . Któż potrafi op isać  
te  tk l iw e  uczucia, tę radość u w o ln io n y ch ,  
która z oczu  im są c z y ła  ł z y ;  lecz  zu p e łn ie  
innego rodzaiu nad w y le w a n e  w  w ięzien iu .  
Ł zy to b y ły  s ło d k ie ,  i skrapia ły  ło n o  przy 
ia c io ł  i  k rew n y ch , których ieńcy  b y li  iuż 
utracili nadzieię oglądąnśa. Spraw ied liw a  
Opatrzność przeznaczy ła  dzień  i 5 Września, 
dzień  św ięty  i w ie ik i  każdem u zostaiącemu  
pod  oyco w sk iem  ber łem  ALEXANDRA b ł o ­
g o s ła w io n e g o  na pow rócen ie  tym  ludziom  
w olności;  zaraz w iec  po przybyciu  sw o iem  
tutay, udali się do św ią tyn i Pana zastępów ,  
a zanimi m nóstw o zgrom adzonego ludu, oży­
w io n e g o  iednem że s łod k iem  uczuciem . P ro ­
sta s ierm ięga częstokroć czu lsze  p okryw a  
serce  aniżeli szata przetykana z ło t e m .“

„ P o  skończonem  n abożeństw ie ,  d ow od ca  
p u łk u  16 strze lców  p u łk o w n ik  G r e k o m ,  za­
p r o s i ł  do s ieb ie  na obiad znayduiące się tu 
w ła d z e  c y w iln e  i w o y s k o w e ,  oraz znako­
m itszych  o b y w a te l i ;  za s to łe m  spe łn iano  
toasty  zdrow ia  N.  P a n a  i C a ł e y  N .  r o ­
d z i n y .  W ieczorem  miasto pięknie o św ieco n e  
b y ło ;  lecz  dóm pom ienionego  d o w o d cy  p u ł ­
ku  różnie się od w szystk ich  w sp an ia łośc ią  
ośw ie c e n ia .  Zebrani gośc ie  zostali się do  
w ieczora; i k ied y  w s z y s c y  z uniesieniem  
b ło g o s ła w i l i  rządy N d y t a s k a w s z e g o  P a n a ,  
b ły s n ę ło  n a d zw yczayn e  ś w ia t ło ,  w sz y sc y  
biegną  do okien i z  p o d z iw ien iem  w id z ą  w  
piękny tn, dotąd w  tych stronach n iedwidzia-  
n y m  przezroczu cyfrę N.  P a n a , nad którą 
unoszący się an io ł  pokoiu, trzym ał koronę; 
u spodu b y ł  nadpis „ A g t o w ę ś  l e g o  o z d o ­
b i ł  k o r o n ą  “  T o  w id o w isk o  z w a b iło  m ie | 
szkańeów  A zyiatyck ich  znayduiących  się tu- l

tay. T u  dopiero inożna b y ło  w id z ieć ,  Cze­
czeńców , Czerkiesów, N a h a y c ó w ,  K a m y k ó w ,  
Ingutów, OreŁyńeów, i innych A zyiatyckich  
m ieszk a ń có w , dzik ich  przyrodzenia dziec i,  
raz p ierw szy  przypatrujących się tak n ie ­
obojętnym oznakom  przyw iązania  poddanych  
ku Monarsze s w o ie m u .  B y ła  to scena p ra w ­
d z iw ie  n o w a  i warta w y m o w n e g o  piorą.  
Każdy innym  ięzyk iem  w yraża ł toż samo  
uczucie  sw o ie g o  serca , napełn ionego  p odzi­
w ien iem  i ukontentowaniem .

,,C a ła  ta uczta zakończoną zosta ła  w ie c z e ­
rzą u tegoż pu łkow nik a . Państwo officero- 
w ie  dali d o w o d  sz lachetnych s w y c h  uczuć  
przez zrobioną sk ładkę  na w yk u p ien ie  n ie ­
w o ln ik ó w , którzy bardzo często dostaią się 
w ręce tak blisko ztąd będących  ieże l i  n ie ­
z u p e łn ie ,  to napół dzikich narodów, sk ła d k a  
ta do ośm iuset w yn osząca  r u b l i ,  wręczoną  
zosta ła  temuż p u łk o w e m u  d o w o d c y  G r e -  
k o w u

O p i s a n i e  W a r o w n i  I I  e c k i e y ,  z k ą d  s i ę  w y ­
d o b y w a  s ó L l l e c k a  w b r y ł a c h  n a k s  z t  a ł  c-  

k a m i e n i .

T w ierd za  I l e c k a , g d z ie  się d o b y w a  tak 
nazwana S ó l  l l e c k a  leży  na l e w y m  b rze­
gu rzeki U r a l  ( l a i k a )  a na praw ym  I l e n Y j 
o d le g ło ść  iey  od p ierw szey  z rzek pom ie-  
nionych licząc  od O r e n b u  r ^ ^ t  'W Kli'Sr. 70, od  
ostatnięy zaś w iorst  s ied m . K oło  samey tey  
twierdzy p ły n ą  d w ie  róeki n iew ie lk ie  na- 
zy w a ią c e  się m ała  i w ie lk a  l l s z a n k a ,  i tuż 
iest. m ałe  iezioro, n iem aiące zw iązku p ow ierz­
ch o w n e g o  z rzekam i tem i. K oło  tego m iey-  
sca  K i r g i z y  niegdyś rozstaw ia li  sw o ie  na­
mioty i iako naród koczuiący często  lubili  
tam p rzebyw ać, a naw et i teraz dosyć  c z ę ­
sto d w ied za ią  one . Sól która się tam  
znayduie  , od  n iepam iętnych  czasów  odkrytą  
została . lak  podanie n iesie  n ay p ierw szem i  
iey  w yn a lazcam i b y l i  K i r g i z i , po n ich  
w ła d a l i  tern źródłem  B a s z k i r o w i e ,  d a ley  
M  e s c  z e r  a k i ,  a teraz znayduie  się  w  ręku  
tam osiadtych  Rossyian.

Kiedy Baszkirowie podbici zostali przez  
Chana Kirgiskiego O k n a z a r a ,  miasto kontry-  
b ucyi m usieli  z trzech dom ów  dostarczać  
iedzenia  dla p e w n e y  liczby kirgizów; Nadto  
c i  co  się p olow aniem  b a w il i ,  o b o w i ą z a n i  
b y li  za każdą osobę zap łac ić  sztukę skóry 
zw ierzęcey  sobola, kuna, l isa ,  bobra 1 t .  d .  
B y d ło ,  p ło d y  ziem i, a naw et sam ych dzie-  

j ci, Chan Kirgiski brał u Baszkirów i niepo-  
I z w a la ł  im  pow racać  za rzekę B i a ł ą .



  I O

B a sz k iro w ie  c h c ą c  s ią  u w o ln ić  o d  tak
u c ią ż l iw e g o  ia rż m a  , p rz e sz l i  p o d  w ł a d z ę  
Rossy y sk ą ,  k to rey  także  d ań  p ła c ić  m us ie l i  
le c z  n ie ró w n ie  u m ia rk o w a ń s z ą .  T e n  h a ra c z  
z p o c z ą tk u  d o s ta w ia l i  B aszk iro w ie  do  M iasta 
K a z a n i a .  W  n ie d o s ta tk u  k o n i  c h o d z i l i  
p ieszo  z im o w ą  p o rą  n a  ł y ż w a c h .  W  m ieśc ie  
p o m ie n io n e m  w  n a g ro d ę  tru d ó w  o t r z y m y w a ­
li z n a c z n ą  i lo ść  Soli P e r e m i a n k i ;  g d y ż  
do  I le c k a  b ę d ą c e g o  p o d  w ł a d z ą  K irg izów  
n ieśm ie li  się u d a w a ć .  W y d a w a n ie  t a k o w e  soli 
n i e d łu g o  t r w a ł o ,  i m ia s to  tego  o d trą c a n o  
z o p ł a t  p o d a tk o w y c h  w e d ł u g  ceny  skór 
p rzez  n ich  d o s ta rc z a n y ch ,  ao54 ru b le ,  78^ k :  
n a u to  po a5 k o p ie iek ,  u s tę p o w a n o  n a  k a ż d y  
do m  l ic z n ie y sz ą  m a ią c y  ro d z in ę .

Kiedy m ias to  O re n b u rg  w y b u d o w a n e m  zo. 
s t a ło  p rzez  R o ssy ią  , tak B a sz k iro w ie  iak  
M e s z c z e r a k i  m ieli  w o ln o ść  d o b y w a n ia  soli 
I le c k ie y  n a  d o m o w e  s w o ie  p o t rz e b y ,  tenże 
s a m  p r z y w i le y  m ie l i  i  w s z y s c y  m ie s z k a ń c y  
o w e y  I leck iey  t w i e r d z y .

W  ro k u  x j 65 w  s k u te k  ukazów  R zą d z ą c eg o  
Sena tu  p o d  d a tą  24 Maia i ?55 i M arca  a i  
1754 ro k u  w y s z ł y c h .  B aszk irow ie  u w o ln ię -  , 
n i  zos ta l i  ad  h a ra c z u ,  a  m ias to  tego  n iem ie -  
li  iuż  p r a w a  b ran ia  soli bez  p ł a tn ie  n a d o m o -  
w e  p o trzeb y ;  lecz  w n o s i l i  z a k a ż d y  p u d  k o ­
p ie ie k  35 d o  s k a rb u ,  t a k o w e  u rz ą d z e n ie  n a s tą ­
pi io  w s k u te k  ic h  w ła s n e y  p rózby . C ena ta ­
k a  soli b y ł a  w te n c z a s  z w y c z a y n ą  w  c a łe in  
p a ń s tw ie .  M esczerak i  też k tó rz y  do  ty c h -  
cz a s  p ła c i l i  z d o m u  po k o p ie ie k  25 a  o g ó łe m  
w n o s i l i  ą 83 rub li  i 70 k o p ie ie k  p o d o b n e ź  
O trzym ali u rząd zen ie .  T a k  B a sz k iro w ie  i a k  
i M e sc z e ra k i  o p ro cz  p o m ie n io n y c h  p o w in  
nosc i  o b o w ią z a n i  byli c o ro k  d o s ta rc z y ć  p e ­

w n ą  l iczb ę  lu d z i  o p a t r z o n y c h  w  broń  ich  
k r a io w ą  i m a ią c y c h  d o s ta te c z n e  d o s ta r c z e ­
n ie  ż y w n o ś c i ,  d l a  opa rc ia  się n ap ad n ien io m  
K irg iz ó w , k tó rzy  c o ro k  d o  k ra iu  tego  robili  
w y c ie c z k i ,  i c z ę s to  p r z e l e w u  k r w i  s t a w a l i  
się p r z y c z y n ą

W k ró tc e  p o te m  w y m u r o w a n o  w O ren h u r-  
g u  m a g a z y n  d la  s k ł a d u  J l e k i e y  so l i .  N a y -  
p i e r w s z y m  p rz e d s ię b ie rc ą  d o s ta rc z a n ia  iey  
i w y d o b y w a n ia  b y ł  se tn ik  k o z a c k i  A lex y  
U g l i c k i ;  z a w a r ł  on  k o n t r a k t  z r z ą d e m  na  
l a t  c z te ry .  N a  m o c y  t a k o w e g o  k o n t r a k tu  
U g l i c k i  p o w in ie n  b y ł  w  ro k  d o s ta rc z y ć  do 
m a g a z y n u  so lnego  O renburgsk iego  5 o,ooo  
p u d ó w  soli, a  sk a rb  m i a ł  m u  z a p ła c ić  po 
k o  ie iek  5  za  każd y  p u d .  N a d to  U g lick i  
p r z y i ą ł  na  sobie  w  m ie y sc u  g dz ie  się sól 
w y d o b y w a ł a  w y s y p a ć  w a ł  i  z ro b ić  w e -

>3g —

. d ł u g  p la n u  —In żen i ie ró w  n ie w ie lk ą  z k i l k u  
w ie ż  s k ł a d a i ą c ą  się tw ie rd z ę ,  zbudov  ac  
tam  k o s z a ry  d la  o sa d y  , m ie szk an ia  d la  
ro z m a i ty c h  p o t r z e b n y c h  offic ia lis tów , i n a d ­
to  d o s ta rc z y ć  na sw o ic h  fu rm a n k a c h  d r e w  
na  o p a ł  tak  k o sza r  ia k  p o m ie sz a k a n ia  oifi- 
c iia lis tów .. T e n  k o n t r a k t  b y ł  n a leży c ie  w y ­
p e łn io n y .  N a  n a y p i e r w s z ą  t a m e c z n ą  o sad ę  
w y s ł a n ą  b y ła  c a ł a  k o m p a n ń a  z p u ł k u  
A l e x i e i e m s k i e  g o .

P o w ie d z ie l i ś m y  w y ż e y  że  tw ie r d z a  I le c k a  
o d le g ł a  ie s t  od  O renburg^  o w io r s t  70. N a  
tey  ro z le g ło śc i  z n a y d u ią  się trzy  fo rp o s ty :  
D u n g u s k i , R a z b o y n y  1 J  el  s z a?is k i . P a s sa -  
ż y ie ro w ie  b io rą  w ty c h  fo rp o s ta c h  k o m  za  
c p ł a t ę  w y z n a c z o n ą  d o  s k a rk u ,  o ra z  d o d a ie -  
s ię  im  k o n w o y  w e d ł u g  oko licznośc i  z k i lk u  
ż o łn ie r z y  s k ła d a ią c y  się , u z b ro io n y  p ik a m i  
p a ła s z a m i  i k a ro h iu a m .

T w ie r d z a  z a s i a n i a  się i e d n ą  ty lk o  r e d u tą ,  
z n a id u ią c ą  się n a  k rę te y  i d o ty ć  w y n i o s ł e y  
g ip s o w e y  g ó rz e ,  o d le g łe y  od  sam ey  tw ie r -  
d n y  n ie w ię e e y  n ad  s to  ło k c i  z s t ro n y  p o ł u d  
n io w o -z a c h o d n ie y .  Kirgizi n a z y w a ią  tę górę 
g o r ą s w ię t ą  (Iang i Atta) l a k  p o d a n ie  n ies ie ,  
n a ró d  ten  o d p r a w ia ł  na n iey  s w e  n ab o żeń s tw a  i 
p a l i ł  ofiary  . N a  sa m e m  w ie rz c h o łk u  góry  ie s t  
d ó ł  n ie z m ie rn ie  g łę b o k i ;  l e c z  te ra z  p o d o b n o  
go z a sy p an o ,  z a w sz e  ieclnak ł a t w o  ro z e z n a ć  
m ie y s c e ,  i k i e d y  s ię  u d e rz y  n o g ą ,  s to iąc  n a  
n i e m ,z d a i e  się, iż lak iś  g ło s  p o d z ie m n y  o d ­
z y w a .  Kirgizi są  z w ie lk ie m  u s z a n o w a n ie m  
d o  ty c h c z a s  d la  tey  góry , i n a z y w ę ią  lak e -  
sm y  p o w ie d z ie l i ,  gó rą  ś w ię tą .

{ D o k o / i c z e n i e  p o t e m . )

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

W  I m i e n i u  N a y i a ś n i e y s z e g ®
A L E X A N D R A  I .

C e s a r z a  W s z e c h  R o s s y y ,  K r ó l a  P o l s k i e g o ,  
& c. &c. &c.

N a m i e s t n i k  K rólew sk i w  R a d z ie  S tanu .
G a y  N Pan  nav łaska w iey rozkazać r a ­

c z y ł  , a żeb y  dozwolonem było  K om orze  
B rześcia  Litewskiego expedyiow ać w s z e l ­
k ie  t o w a r y ,  pochodzące z Iu rm a rk ó w  W a r ­
szawskich do Rossyi, k tó re  dotąd t j l k o  
p rzez  porta morskie wprowadzać b y ł o  w o l-  
no, chcąc zapobiedz w  m y s i  U k a z u  le g o  
Cesarsko Królewskiej’ M o ,c i ,  wszelkiey w  
tym ro d z a iu  d e f ra u d a ć y i  , o ra z  z a p e w n i ć ,  
by zkąd inąd towary takowe n ie  w c h o ­
dziły, zalecamy Kom m is. R ą d o w e y  S p ra w  
W e w n ę t r z n y c h  i P o l i c y i ,  o r a z  Jtiomimssyi
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R z ą d o w e y  P rz y c h o d ó w  i Skarhu , aby w c z e ­
śn ie  p u b l ic z n o ść  h a n d lu ią c ą ,  o raz  U rz ą d  
I a rm a rc z n y  z a w ia d o m i ły :

1) Iż ż ad n e  in n e  t o w a r y ,  K o m o rą  B rz e ­
śc ia  L i te w sk ie g o  do  R o ssy i  w p u s z c z a n e  nie 
b ę d ą ,  iak  ty lk o  te ,  k tó re  na J a rm a rk a c h  
W a r s z a w s k ic h  z a k u p io n e ,  T ary ffą  R o ssy y -  
s k ą  1816' ro k u  p u b l ik o w a n ą ,  n ie  są  z a k a z a ­
n e ,  za  o p ła c e n ie m  n a z n a c zo n e g o  c ł a  w c h o -  
d o w e g o ,  i z z a c h o w a n ie m  fo rm a ln o śc i  U s ta ­
w a m i  C e s a r s tw a  p rz e p isa n e m i .

2) T o w a r y  te, na  J a r m a r k a c h  W a r s z a w ­
s k ic h  z a k u p io n e ,  i do  R o ssy i  p rzezn aczo n e ,  
o p a t rz o n e  b y d ź  m u s z ą  w  ś w ia d e c tw o  G ł ó w ­
n eg o  U rz ę d u  ce ln eg o  W a rs z a w s k ie g o ,  s t w i e r ­
d z o n e g o  p o d p ise m  R a d c y  S tanu  K azim ierza  
W i c h l i ń s k i e g o ,  D y re k to ra  J e n e ra ln e g o  p o ­
d a tk ó w  n ie s ta ły c h ,  i o p a t rz o n e  p ie c z ę c ią  
K o m m issy i  R s ą d o w e y  P rz y c h o d ó w  i S k a rb u ,  
in aczey  w p u s z c z o n e m i  n ie  b ęd ą .

3) Ś w ia d e c tw a  te ,  d r u k o w a n e  w  2 ch  
e x e m p la r z a c h ,  k a ż d e m u  z w y p r o w a d z a i ą -  
c y c h  to w a r y  do  R o ssy i  w y d a n e  b ę d ą  za  
o p ł a t ą  z ło :  6. —  J e d n ę  z ty c h  c e d u ł ,  p r o ­
w a d z ą c y  to w a r  z ło ż y ć  b ęd z ie  w in ie n  na  
K o m o rz e  K ró le s tw a  P o lsk iego  w  T e r e s p o ­
l u ,  p rz e z  co  w o ln y m  b ę d z ie  o d  r e w iz y i  
ty c h ż e  t o w a r ó w ,  iako  iuż p rz e z  K om orę  
W a r s z a w s k ą  w y e x p e d y i o w a n y c h .—  W y k o ­
n a n ie  n in ie y s z e g o ,  o b u d w o m  K o m m issy -  
io m  z a le c am y .

D z ia ło  się w  W a r s z a w i e  n a  p o s ied zen iu  
R a d y  A d m in i s t r a c y y n e y  d n ia  i 3 W rz e ś n ia  
1817 r o k a .

( p o d p is a n o )  Z a i ą c z e k  
M in is te r  S p r a w  W e w :  R a d c a  S ek re :  S tanu  
i  P o l ic y i ,  w  z a s tę p -  J e n e r a ł  B ry g a d y  
s tw ie  R a d c a  S tanu  (p o d p :)  Kos  e c k i .  
( p o d p . )  S t a s z i c .

Zgodno  z O ry g io a łe m :
R a d c a  S e k re ta rz  S tanu ,  J e n e r a ł  B ry g a d y  

(p o d p is a n o )  K o s s  e c k i .
Z g o d n o  z O ry g in a łe m :  Aug: K a r s k i .

w  I m i e n i u  N a y i a ś n i e y s z e g o  
A L E X A N D R A  I .

C e s a r z a  W s s z e c h  R o s s y y , K r ó l a  P o l s k i e g o . 
& c. &c. &c.

N a m i e s t n i k  K ró lew sk i  w  R a d z ie  S tanu.
M a ią c  sobie  p rzez  K o m m issy ią  R z ą d o ­

w ą  S p ra w  W e w n ę t r z :  i P o l ic y i  w n ie s ie -

( O  —

ną  w ą tp l iw o ś ć ,  c z y  U r z ę d n ic y  i officyia- 
c iśc i  te ra z  w  s łu ż b ie  p u b l iczn ey  b ę d ą c y ,  są  
o b o w ią z a n i  p o d a w a ć  się do  sp isu  k a n d y d a ­
tó w  na  u rz ę d y  A d m in is t ra c y y n e  i S adow e?

P o s ta n o w i l i ś m y  i s ta n o w ie m y :  
iż U rz ę d n ic y  i Officyialiści A dm in is t racy y n i  i  
S ą d o w i ,  t e r a z  w  s łu ż b ie  p u b l ic z n e y  zo s ta ią ,  
cy ,  i d o p ó ty  d o p ó k i  w  niey  z o s ta w a ć  b ę d ą -  
m a ią  b y d ż  tern  s a m e m  u w a ż a n i  iako b ę d ą .  
cy na  L iśc ie  K a n d y d a tó w  d o  U rz ę d ó w  A d -  
m in is t r a c y y n y c h  i S ą d o w y c h .

D z ia ło  się w  W a r s z a w i e  n a  p o s ie d z e n iu  
R a d y  A d m in is tra c y y n e y  d n ia  2) P a ź d z ie rn i ­
k a  1813 ro k u .

(p o d p is a n o )  K o s  s e c k i .
M iniste r  S. W e w :  Po l:  R a d c a  S ek r .  S tanu ,
( p o d p : ) T .  M o s t o w s k i .  J e n e r a ł  B ry g a d y  ,

(podp is :)  K o s  s e c k i .  
Z godno  z o ry g in a łe m :
R a d c a  S e k :  Stanu ,  J e n :  Bryg;

po d p is :  K o s s e c k i
Z a  zg o dność :  Sek: J e n :  Kom; R z ą d :  

S p ra w  W e w n :  i P o l icy i  
A u a :  K i a r s k .O

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
F r a n c y i a .

z P a r y ż a ,  25 P a ź d z i e r n i k a ,
J W .  N a r j r s z k i n  w i e l k i  s z a m b e l a n  J w o r u

C e sa rz a  Im śc i  R o s s y y s k i tg o ,  w y i e c h a ł  d n ia  
w c z o ra y s z e g o  do  B ru x e l l i ,  g dz ie  m a  z a m ia r  
z a b a w ić  czas  n ie iak i ,  a p o  tem  p o w ró c i  d o  
R o ssy i  —

R a d a  s ta n u  z a k o ń c z y ła  d n ia  w c z o r a y s z e ­
go  p ra c e  s w o ie  ty c z ą c e  się w o lnośc i  d r u k u .

P o z a w c z o ra  Król z okazy i  o d e b ra n e y  w i a ­
d o m o śc i  o śm ie rc i  X iąźęcia  P o l i g n a c  p osy ­
ł a ł  z o d w ie d z in a m i  do  X ię s tw a  P o l ig n ac ,  
do  X iec ia  G r a m m o n t  i X iecia  d e  G n i c h e .

P o m ie sc z o n a  ie s t  n a s tę p u ią c a  a n e k d o ta  w  
w  ie d n y in  z dz ien n ik ó w  B e lg iek ich :

, ,P a n i  S t a e l  c h c ia ła  z a w s z e  u c h o d z ić  za 
p ię k n ą .  D nia  ie d n e g o  u czony  L a l a n d  z n a ­
l a z ł  się u  s to łu  m ię d z y  n ią  i P u n ią  R e c a -  
tni  e re ,  a  c h c ą c  p o w ie d z ie ć  coś p rz y ie m n e -  
go  i ie d n e y  i d^yg iey , z a w o ł a ł , ,  ia k  ie s te m  
sc z ę ś l iw y  z n a y .  ” fóę m ięd zy  ro z u m e m  i  
p ię k n o śc ią / , ,  N a ry ^ m n ia s t  Pan i S tael o d p o ­
w ie d z ia ł a  z ż y w o ś c ią , ,  n iep o s iad a iąc  an i  i e ­
d n eg o  an i  d ru g ie g o .—

w  P e t e r z b c r g u  

vr D r u k a r n i  w o i e n n e y  G ł ó w n e g o  s z t a b u  IEG O  CESARSKIEY M ŚCI.


